
[bookmark: _GoBack]ANKIETĘ PRZEPROWADZONO NA GRUPIE 100 RESPONDENTÓW
uczniów gimnazjum klas I-III
Internet się rozrasta w bardzo szybkim tempie. Niesie za sobą tyle samo dobrego co złego. W jakim miejscu tej walki dobra ze złem znajdujemy się my i nasze dzieci. 
Musimy trzymać rękę na pulsie, wykryć i zminimalizować zagrożenia zanim będzie za późno. 
Temu ma służyć przeprowadzone w ramach obchodów Dni Bezpiecznego Internetu badanie ankietowe setki uczniów naszej szkoły.
Wyniki ankiety pokazały zarówno stan wiedzy o bezpieczeństwie jak i poziom praktycznego zastosowania zasad bezpiecznego i rozsądnego korzystania z zasobów Internetu. 
Według uczniów szkoła (40%) i Internet (30%) to główne źródła wiedzy dotyczącej bezpiecznego korzystania z zasobów sieci. Stało się tak dzięki systematycznemu poruszaniu tematów związanych z bezpiecznym surfowaniem oraz corocznym obchodom Dni Bezpiecznego Internetu. Na tym tle zdziwienie budzi fakt, że aż 8 uczniów zakreśliło odpowiedź, że nigdy nie dotarły do nich takie informacje.
Wyniki ankiety pokazały dwa pozytywne zjawiska. 
Aż 80% ankietowanych deklarowało dbałość o „siłę” haseł oraz aktualność programów antywirusowych. Jedynym tematem, który wymaga działań może mniej uświadamiających, a bardziej kształtujących nawyki, to problem z systematyczną i częstą zmianą haseł. Cieszy również wysoki, bo aż 80% odsetek uczniów, którzy nie udostępniają swoich danych osobowych przez Internet.
Jednak pozostałe 20% młodzieży nadal niefrasobliwie rozpowszechnia prywatne dane, łącznie ze zdjęciami. Jeżeli dodamy do tego 40% odsetek uczestników ankiety rozpoczynających rozmowy poprzez komunikator z nieznajomymi aby zorientować się kto to jest to widzimy, że sytuacja daleka jest od idealnej.
Poza kwestiami związanymi z minimalizowaniem zagrożeń czyhających na serferów w sieci, odpowiedzi gimnazjalistów zasygnalizowały kilka niepokojących trendów. Potwierdziły istnienie znanego wszystkim problemu związanego z ilością czasu, jaką uczniowie spędzają w wirtualnym świecie. Ponad połowa ankietowanych (60%) spędza przed komputerem lub telefonem z dostępem do sieci w dni powszednie ponad dwie godziny, a u 25% z nich ten czas przekracza już 5 godzin. 
Jeszcze gorzej wyglądają te same dane dotyczące dni wolnych od zajęć lekcyjnych. Prawie 40% pytań miała zakreśloną odpowiedź informującą o ponad 5-cio godzinnym czasie spędzanym na przeglądaniu stron www i korzystaniu z komunikatora. 
To właśnie rozmowa przez Internet jest najlepszą formą spędzania wolnego czasu i w 30% przypadków przekracza 3 godziny dziennej konwersacji. 
Ponad połowa z setki badanych nie widzi w komunikatorach zagrożenia dla realnych kontaktów z rówieśnikami.
Jednak najważniejszym i najtrudniejszym do rozwiązania problemem związanym z ogólnie pojętymi zagrożeniami czyhającymi na użytkowników Internetu jest postawa rodziców, a dokładniej mówiąc jej brak. Tylko 7 na 100 opiekunów młodych ludzi rozmawia z nimi o tym co robią w Sieci, przekazuje dzieciom informacje o niebezpieczeństwach związanych z surfowaniem po stronach www, czy ustala ze swoimi pociechami zasady na jakich mogą korzystać z Internetu. Tylko 7 na 100 matek czy ojców może powiedzieć wiem co moje dziecko robi w Sieci. 
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